
TYCJOBIII
a imaniiSiirs&Dwira

P R Z E Z

2ttrflma IU 0 p * r< m 0 lm g 0 .

N= 28. Eofe fcrufli

WE LWOWIE DNIA 8. LIPCA 1839.

Wychodzi co tydzień w Poniedziałek arkusz druku.— Zamówić można w  każdym czasie na naj
bliższej poczcie lub w  głównym pocztamcie we Lwowie, za  wskazaniem miejsca dokąd od- 
śełaó — Kosztuje rocznie 10 Z łr. M .K . niekopertowany, w  kopercie i pod własnym adres- 
sem , 10 Złr. 4 8  k r . -  Zeszytów zebranych dostanie po tej samej cenie w księgarni P. Mil- 
likoicskiego we Lwowie,  Stanisławowie i Tarnowie.

Pisma- nadsełane pod adressem Redakcyi przyjm uje ta ż  księgarnia we Lico wie.

POŻYTEK Z RAJGRASU, Z TRAWY MIO
DOWEJ CHOLCUS LANATUSJ, I Z STO

KŁOSY POLNEJ QBROMUS ARVENSISJ

R a j  g r a s  był dawniej za dziki owies łą 
kowy uważany, i dla tego botanicy wliczy
li go do rządu traw  pasznycb. Rajgras wy
trzym uje późne mrozy, nie sprawia zdęcia 
byd łu , trw a w gruncie lat lulka i kwitnie 
w  czerwcu i lipcu. Udaje się w każdym

gruncie zimnym czyli kw aśnym , naw et w 
najsuchszej i chudej ro li, zawsze jednak 
na dobrej roli będzie lepszy. Najlepszy 
grunt dla rajgrasu jest średnio glinkowaty 
nieco wilgotny. Można go siać także na 
gruncie zbożowym ugorem leżącym , albo 
na poletkach, na sztuczne łąki przeznaczo
nych. Ugory dosyć jest raz orać, grunt 
zaś na łąki przeznaczony, trzeha tak jak 
pod zboże przygotować; w ogóle nie nale-
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ży siać na skibę, ale Siać na zawłóczoną 
rolę. Sieje się w jesieni lub na wiosnę. 
Na wiosnę sieje się od marca do końca ma
ja ,  a w jesieni od września do środka paź
dziernika , w porę z rolnictwem zgodną 
po d eszczu bez wiatru. Podczas posuchy 
trzeba siejbę przy walcować, żeby to dro
bne ziarno nie wysychało. Walcują nawet 
wtenczas, gdy rajgras piórka wypuści. Mo
żna rajgras siać z owsem i koniczyną. Mórg 
austr. potrzebuje 19— 20 funtów rajgrasu 
i 0— 7 funtów koniczyny. Jesienne siej by 
można już na przyszłą wiosnę raz,, a w je 
sieni drugi raz kosić; wiośnianą siejbę mo
żna już w sierpniu kosić; w późniejszych 
latach więcej bywa traw’y , zwłaszcza gdy 
kto w trzecim roku w zimie gnojem trochę 
nawiezie. Rajgras trwa 6 do 7 lat, po- 
tćm można tę łąkę pod zboże obrócić. Plon 
rajgrasu jest niezmiernie oLfity. W dru
gim roku można 3 i 4 razy kosie, jeżeli na 
dobrym gruncie był posiany. Kto chce sztu
czne łąki zaprowadzić, to rajgras lepiej u- 
sługuje, niż inne nasiona, i  z tego wzglę
du jest użyteczny, bo podczas wczesnej 
wiosny już w maju kosić go można, i nie 
podlega nieurodzajowi. Powodzie i mrozy 
mu nie szkodzą. Łąki z rajgrasem nie mo
żna na pastwisko dla bydła używać, bo to 
a najwięcej owce powyciągają młode ko
rzonki albo zadepcą, a przezto rajgras nie 
gęsto rośnie. Rajgras można nie tylko na 
zielono spasać, ale i na siano obracać, a 
gdy będzie z koniczyną zmieszany, to  nie 
ma lepszego siana. W Anglii pasą z pier
wszego zbioru na zielono, a z drugiego 
robią siano. Doświadczenie nauczyło, że 
po siedmioletniem używaniu rajgrasu bez 
gnoju, nie było pleszów czyli golizny, ale 
trawa gęsto się zaścieliła. Między drze
wami w sadach robi rajgras bardzo dobre 
usługi, bo gruntu nie niszczy i paszę da
je. Na nasienie zostawia się kawałek z d ru 
giego koszenia. Skoro zielę pożółknie, 
trzeba zbieyać nasienie, bo później jak prze
stoi to i wypada. Słoma z tego zawsze je 
szcze pożywna, a nasienie odłączone z ple

wy, daje wiele mąki i  służy na krupki. W 
Ameryce wiele okolic używa tego ziarna 
za pokarm.

1 r  a w a m i o d o w a  ( Holcus Icmutus ), 
wełniasta podług Kluka, ma plewki dwa 
kwiatowe kosmate, korzenie włosienkowa- 
te ,  pędzi źdźbła na 2 do 3 stóp wysoko. 
Liście są miękkie, soczyste, kosmate z dłu- 
giemi pochewkami, a przy tych jest biała 
skóreczka. Wiecha rozpierzchła, ale p ira- 
midowata, kłoski podłużne pospolicie czer
wonawe, rośnie na łąkach i dla każdego 
bydła jest przyjemną paszą. Krzewi się w 
każdym gruncie , na nizinach bywa gęsta, 
ale często wybuja, wylęga i  gnije; dla te 
go dobrze tę trawę siać na średnio-wilgo
tnym gruncie. W Anglii i Saksonii po
wszechnie ją sieją. Rola tak się uprawia, 
jak pod rajgras. Ponieważ ziarno bardzo 
mało i nie tak prędko się wkorzenia, to le
piej jest siać z koniczyną, albo z rajgra
sem, przez co się plon o wiele powiększa. 
Na dobrym gruncie posianą można cztery 
razy do roku kosić. Na mórg austr. trze
ba 6— 7 funt.,  wkorzenia się drugiego ro 
k u ,  i trwa kilka lat w gruncie; dla tego 
nazywają tę trawę wieczną, jak lucernę 
wieczną koniczyną. Źdźbło i listki są mięk
kie, soczyste i pożywne. Owce porzucają 
inną traw ę a do tej się biorą. Pastwiska 
piaszczyste dla owiec użyteczne można ta 
trawą poprawić, pomieszawszy z koniczy- 
ną; w’tenczas trzeba do 7 funtów koniczy
ny dodać o 4 funt. nasienia tej t r a w y ; 
tym sposobem koniczyna traci swoję złą 
własność zdymania i pasza stanie się po-. 
żywną; Dla związania gruntu piaszczyste
go służy ta trawa skutecznie. Wysuszona 
daje dobre i wonne siano. Można nią ob
siewać kretowiny po łąkach. W zbiorze 
nasienia trzeba uważać,” kiedy je zbierać, 
bo ziarno łatwo wypada, a żen ie  w  jednym 
czasie dojrzewa, to trzeba te miotełki na
sienne obrywać, które dojrzeją. Sieje się 
bardzo płytko. ° j

S t o k ł o s a  p o l n a  {Brom usarvensis) we
dług Kluka, ma wiszącą i chwiejącą się wie-
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chę , 6 do 5 liściowe jasno zielone włosy, 
z białemi brzeżkami. Źdźbło bywa 2 do 
5 stóp wysokie, paskowate, z kilkoma ko- 
rankami, listki podłużne, szerok ie , wiszące. 
Rośnie w c ien iu ,  na gruncie wilgotnym,, 
trw a  w gruncie  lat k i lk a , kwitnie w lipcu 
i; w sierpniu. Pasza z tego dla bydła i dla 
koni wyśmienita. Chociaż późno kwitnie, 
można jednak wcześnie kosić, bez wzglę
d u ,  że do późnej jesieni zielono się trzyma. 
W gruncie gnojonym sypkim i nieco wil
gotnym bujnie się krzewi. W  pierwszym 
roku daje mniej paszy, ale w późniejszych 
latach można 3 do 4 razy kosić, i tak pó
źno w jesieni się kosi, kiedy już żadnej in 
nej trawy nie mai W  sadach,, gdzie w ie
le c ien iu , także się udaje, i  często koszona 
ładny widok przedstawia. Na mórg aust. 
trzeba koło 25 do 30 funt. nasienia. M o
żna s iać .z  koniczyną, która tern pomiesza
niem  traci swoję własność zdymania. Ro
la pod to nasienie tak się u p raw ia ,  jak 
pod zboże; ale trzeba przed siejbą rolę za
w łóczyć, potem zasiać,, lekko zawłóczyć i 
przywalcować.

P r a w d y  d l a  r o l n i k a ;

1. Jednakowa rotacyja pól nie może być 
wszędzie użytą.

2. Najmniejszą robocizną najwięcej zbie
rać ,  dowodzi- dobrego gospodarza.

3. Uprawa roli ma dwa cele: przygoto
wania roli do przyjęcia nasienia i wydania 
najlepszego p lbnu; drugi, oczyszczenia ta
kowej z chwastu.

4. Nie dosyć znać rozciągłość swego po
la, ale trzeba i jego jakość znać dokładnie, 
a ztąd jakiej upraw y i jakiego ziarna po
trzebuje.

5. Nie dosyć znać jakość gruntu po w ierz
chu , ale trzeba także znać jego wnętrze 
i spód, również położenie, jak wiele szkodzi 
m u woda wiośniana lub ulewy i jak jest 
do słońca wystawiony.

6. Trzeba wiedzieć jakie ziarno w któ- 
rern polu wyniszcza grunt, i kiedy popra
wy z nawozu potrzebuje , bo to jest jego . 
pokarm do życia.

7. Gdzie pole wiele daje słomy pasznej 
lub dobrze rodzi paszną t raw ę ,  tam mniej 
potrzeba łąk.

8. Rtóra łąka wiele daje trawy, tam te 
traw y są dobrego gatunku.

9. Nie trzymaj, więcej bydła niż możesz 
wyżyw ić, i trzymaj takie, które najlepiej 
paszę wynagradza.

10. Pszczoły dają do'chody najmniejszym 
kosztem, byle starannie i umiejętnie koło 
nich chodzić, i nie na wielości ułów, ale 
na wielości muchy pasiekę zakładać.

O GO NITW ACH  K O N I,
(Ciąg dalszy.)

O t r e n o w a n i u  k o n i .

C a ł a  ta nauka jest w  Anglii do najwyż
szego stopnia doprow adzona, tak iż teraz 
darem neby było usiłowanie chcieć co no
wego wynaleźć, żeby tę sztukę poprawić. 
Pan Apperlej u trzym uje , że z małego sta
da t rudno  wybrać konie z d a tn e , by niemi 
wielkie wygrywać zakłady, ale ledwo ser
wis srebrny  w udziale nagród się dostanie.

_______
6

Wszystkie znaczniejsze konie były w  pu
blicznych zakładach, jak Newmarkt, albo 
w innych miejscach, gdzie wielkie są sta
da trenow ane; gdyż koszta domowego tre 
nowania, bywają większe, niż gdyby ten koń 
był w  zakładzie publicznym trenowanym. 
We Francyi i w innych krajach, gdzie go
nitwy od niedawna istnieją, trenują  w ie
lu swojo konie w domu:  jedni dla tego , 
że za daleko są oddaleni od publicznego 
zak ładu , drudzy że sarni chcą mieć tę 
przyjemność, a inni s ąd zą , żc tę sztukę

2
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ze wszystkiemi tajemnicami posiadają; jed 
nakże trudno wierzyć żeby w krajach, gdzie 
ledwo od 20 lat mogą się poszczycić tą 
umiejętnością, przewyższono w tej na
uce Anglików, którzy od wieku tern się 
bawią i w istotną naukę to obrócili. Zo
baczmy jednak jak w Anglii trenują : 

Źrebię dwuletnie, które w następującym 
roku ma wychodzić na gonitwy, pozba
wiają tłustości i z nią ciała razem , inaczej 
można się obawiać, że podczas trenowania 
zniszczeje. Trzeba zatem poprzedzającej 
zimy w mały ruch je  wprawiać, czasami 
przeczyszczać, stosownie do jego siły i 
sądząc ze skutków, jakie na jego ochudze- 
nie lekarstwa sprawiają. W takim razie 
trzeba dobrze umieć rozróżnić konstytucyię 
i charakter źrebiąt, które czasem zupełnie 
innego od drugich traktowania wymagają. 
Źrebię delikatne, jeżeli ma tyle robić co 
mocne, to nie mogąc tyle jeść ile potrze
bu je ,  spadnie z ciała prędko i przytępi się 
w robocie. Nie trzeba zatem młode stwo
rzenia ani wcześnie ani zbytnie obciążać 
robotą, ale ciągle lekkie zadawać bieganie, 
bo długi spoczynek i nieczynność nadaje 
wiele ciała, które potem trzeba pozbywać 
kosztem osłabienia kości, muszkułów i cia-

r • 6gów nożnych. Wszystkie młode konie po
trzebują w prawdzie spoczynku i niejakie
go przytępienia, ale to można przeczyszcze
niem trawą zieloną i oszczędzaniem w ro 
bocie sprawić. Prócz tego trzeba, żeby 
konie młode do biegania przygotowane tyl
ko kilka dni bez naruszenia w tym stanie 
doskonałości pozostawały, inaczej znowu 
tracą niejaką część doskonałości.

W zimie daje się źrebiętom na przeczy
szczenie , dla pozbycia się zbytecznie o- 
tłuszczonego mięsa, i ażeby nowego jędr- 
niejszego w mniejszej objętości nabyły. Da
jąc na ten cel przygotowawczy otręby lub 
grys w wodzie rozprawiony, a potem 4 
drachmy Barbados Aloe, to sprawi 0 do 8 
wypróżnień. Gdyby się w robocie poka
zało, że ta miara za mała, to można je 
szcze jednę drachmę ale nie więcćj dodać.

Podczas rozpoczętego trenowania daje się 
lekkie lekarstwo na przeczyszczenie raz na 
miesiąc, zwłaszcza gdy koń 3 do 4 razy 
jednego lata ma biegać do mety.

N a u k a  p r z y g o t o w a n i a  ź r ć b i ą t  d w u 
l a t e k  d o  g o n i t w .

Czasem wprowadzają na metę gonitw 
dwulatki bez pocenia ich pod dekami, 
zwłaszcza gdy lekkiej i delikatnćj są na 
tury. Trzyletnie zaś oddają poprzednio 
ścisłemu trenowaniu. Chociażby nawet kto 
konia przed trzema laty nie chciał wysta
wiać do gonitw, to przecież powinien 
z nim biegać na próbę przestrzeń 1/2 mi
li angielskiej (mila nowa lądowa angielska 
znaczy 5090, a dawna 7383 stop austr.); 
kto zaś z kształtu i krwi swego konia wiel
kiej nadziei się spodziewa, ten wcześnie 
stara się odkrywać tak drogie przymioty 
w koniu, a to w następujący sposób:

Wypuszcza się źrebaka na wiosnę z trzy
letnim koniem na metę, obciążając trzy
letniego 35 funt. angiel., na przestrzeń 1/2 
do 3/4 mili angielskiej. Później w lecie 
daje się tylko 28 funt. Puszczając zaś z 
koniem czteroletnim trzeba tego obciążyć 
o 1.0 do 14 funt.' więcej niż trzyletniego, 
ale nie na dłuższą metę jak zwyczajną. Kto 
zaś dwuletniemu źrebakowi ufa , ten po
winien na pół mili angiel. spróbować go 
z koniem, co już biegał do mety i oba- 
dwa po 112 funt. angiel. obciążyć. Jeżeli 
źrebaka przegoni koń gonitwowy tylko o 
głowę, albo nareszcie na długość całego 
konia, to można rachować na los wygra
nej w zakładach. Zdaje się na pozór, że 
za wiele obciążono źrebaka, ale liczne 
przykłady przekonywują przeciwnie: n. p. 
siwy wałach lorda Lichfelda, zwany Szioab, 
niosąc 133 funt., przegonił źrebaka dwu
letniego Jana G erarda, zwanego B illing , 
który 93 funt. niósł na sobie , a to w me
cie pół milowej. Stawka była 300 gwi- 
neów'. Drugiego dnia wygrał Billing kil
ka stawek po 25 gwdneów (po 750 reń.
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mon. bon.) z źrebakiem Dońelda zwanym 
i  źrebiczką Lorda W a rw ik a , z których je 
dno niesło 112, a drugie 115 funt. równie 
z innetni. Później ten Billing wygrywał 
większe zakłady. Do próbowania koni trze
ba dobrych dobierać jeźdźców (Żokejóio) ,  
którzy umieją dobrze konie wyciągać w bie
ganiu (draw them out). Takie próby odby
wają się często tylko dla powzięcia prze
konan ia , azali później o większe summy 
można robić zakłady.

Skoro źrebię przy próbach pokazuje się 
łen iw em , to je  obracają na w ierzchowca, 
albo do polowania. Są prócz tego inne 
oznaki poznawania zdatności konia do go
nitw. Najpierw: 1) gdy koń po pracy do
b rze  wyjada o b ro k ; 2) jeżeli po odbytych 
potach nie okazuje się zmęczonym; 3) gdy 
jego nogi zawsze świeżość i dobrą posta
wę zachowują, a podług pana Darvill gdy 
koń wesoły, zdrow y, niezbytecznie obło
żony jest muszkułami i niema zbyt wiele 
ciała lub tłustości na so b ie , leitko oddy
cha , grzbiet ze siodłem ma prosty i gładki.

W  trenow aniu  trzeba na natu rę  źrebiąt 
niezm iernie  uważać, gdyż są konie, które 
żeby szybko i długo biegały, potrzebują 
mieć nieco tuszy, lecz tuszy jędrnego cia
ł a ,  z dobrej karm y pochodzącego. Inne 
zaś potrzebują być schudzoiiemi {fine 
drami). Najtrudniejsze są do trenowania 
konie m ocne, lub które prędko tuszy na
bierają i takie trzeba ciągle trzymać w ro 
bocie i w  przeczyszczeniu. Chociaż ta ze
w nętrzna  tłustość nogom konia nie szko
dzi, wew nętrzna jednak przeszkadza do go
nitw o wielkie zakłady. Jeżeli konie pod
czas trenowania  nie chudną, to nie można 
się spodziewać, że się wewnętrznej tłusto
ści pozbyły. Jeżeli zaś takie konie w p ró 
bach gonitwowyeh nie zadyszą się , można 
je  pomimo tuszy w zawód z drugiem i pu
szczać, bo ta jest już ich właściwą naturą.

Koni wielkich na wysokich n o g a c h , któ
re  wielkie skoki rob ią ,  nie trzeba bar
dzo schudzać. Konie młode przed cz tere
ma laty n ie  potrzebują podobnego po

stępowania, bo się od nich nie żąda d łu 
giego biegu.

Kto swoje konie wypróbował i zdatne- 
m i do gonitw osądził, przystąpić powinien 
do następujących praw ideł przygotowaw
czych: Najpierw trzeba konie dwakroć
postawić w  stopniu zdatnym do gonitw i 
dwakroć wracać je  do stanu pierwszego 
{lot down again) przez przeczyszczenie zie
loną paszą (soiling) i wypoczynek. Dopie
ro  po trzeciem przygotowaniu może koń 
pokazać się na m e c ie , a na co ominąwszy 
przypadki albo stracenie apetytu, najmniej 
sześć tygodni potrzeba. Należy także uwa
l a ć ,  azali jego pośpiech w bieganiu się po
większa albo pomniejsza, i z tego sądzić, 
wiele ma dzieńnie pracować. Czein wię
cej się zbliża czas biegania o zakłady, tein 
więcej trzeba konia wdrażać do pracy bie
gania ku przeznaczonej mecie. Jeżeli koń 
lekszym się stanie, trzeba mu wypocząć dwa 
lub  trzy dni i  przeczyścić go zieloną pa
sza. Przygotowanie zupełne konia trzeba 
krótko przed gonitwami uskutecznić, gdyż 
pomimo ciągłej wprawy i pracy koń opusz
cza się i zawiedzie w zakładzie. W da
waniu obroku, chędożeniu i pojeniu, trze 
ba wielką zachować akuratność. Jedna por- 
cy jana  przeczyszczenie dla dwuletniego jest 
trzy drachmy a lo e su , dla trzechletniego 
cztery drachmy, dla pięcioletniego i wyżej 
pięć do sześć drachm. Delikatnym ko
niom mniejsze porcyje dawać należy, co się 
po pierwszem daniu pokaże. Najlepiej 
skutkuje lekarstwo dane k on iow i, gdy z 
pracy powraca, bo wtenczas jego w nętrz
ności próżne. Gdy pod czas skutkowania 
lekarstwa koń nie chce p ić , to trzeba go 
dniem pierwej na wieczór mniej poić. Są 
konie starsze, którym popsuto żołądek nie- 
wczesnem dawaniem lekarstwa, i te po
trzebują prócz powyższej porcyi aloesu j e 
szcze jednę lub dwie drachmy kalomelu. 
Skutki przeczyszczenia są rozmaite i p ra
wie niepodobna jest obejść się w trenow a
niu bez tych środków, zwłaszcza gdy się 
konie w robocie zm ęczą , lub skaleczą,



bo przeczyszczeniem ożywia się cały ży- tręby z w o d ą t o  trzeba przez dzień lub 
wotny system zwierzęcia. Trudno jest o- dwa dni po skutkowaniu lekarstwa stępo 
znaczyć czas między dawaniem lekarstwa, go prowadzić,, potem pozwolić mu dwa 
a puszczeniem; go do gonitw, bo to zależy lub trzy razy przegalopować, a dopiero 
od natury bonia i przestrzeni* która ma prze- w 14 dni po lekarstwie na gonitwy wy
biegać.. Powszechnie dają lekarstwo na prowadzić..
2 lub 3 tygodnie przed bieganiem do mety.
Dając zaś koniowi na dwa dni wprzódy o -  CCl?S dalizy następu):
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DO WŁAŚCICIELI GORZELNI:.
(N a d e s ła n e j

vdatki rachowane z korca kartofli,, i 
ztąd czynione wnioski o korzyściach zna
cznych , a często nadzwyczajnych, spra
wiały dotąd rodzaj zamieszania w manipu- 
łacyjach gorzelnianych, poczęści niewinne 
zmartwienia dla niektórych, a poczęśei znie- 
ehęcenia ku tćj przemysłowej fabryce go
spodarskiej, a to z tej przyczyny,, że: co 
głowa to rozum, tak rów nie:, co gorzelnia 
inna kartofli miara.

Wiele gorzelników ogłaszając swoje wy
datki bądź prywatnie bądź publicznie, po
dają albo miarę 32 garncową z wierzchem 
lub 34 garncową ze strychem, lecz to 
niedow odzi miary sprawiedliwej i wszędzie 
równej, bo przytem wiedzieć należy, jaka 
jestkonstrukcyja takowej, i tak: jeżeli mam 
miarę n. p; kwadratową wysoką cali 1 2 ,  
a szeroką cali 24, a mam inną tej samej ob
jętości lecz wysoką tylko 8 lub 0, a dla te 
go szeroką 32 lub 36 cali, to te 3 miary 
w  strych równą miarę trzymają; przecież 
wierzch na powierzchni 24 calowej będzie 
mniejszy, a na 32 i 36 calowej większy; 
podobnież jeżeli miara spodem węzka zaś 
górą szeroka, to przyjmie wierzch większy, a 
jeśli miara będzie przeciwnego składu, to 
wierzch będzie mniejszy. Równie aby kar
tofle można w strych mierzyć, niepojmuję, 
gdyż strycliowaniem wybrałyby się dziury, 
tylko zapewne pod rękę, więc i tu po
wierzchnia stanowi znaczną różnicę.

Nadto wieleż to mają przebiegów tak 
zwani majstrowie,, pisarze,, którzy się z wy
datków rachu ją :. że sobie zawsze procent 
w parnicy zabezpieczą. Miara więc kar
tofli jest zawodną, ażeby z niej o sprawie
dliwych wydatkach sądzić można; zdaje 
się żeby w tej mierze najlepiej waga po
służyła, lecz nie każdy jest w tem położe
niu stosowną posiadać wagę,, a kartofle z 
pola inaczej, w zimie inaczej, a- w lenie- 
inaczej ważą. Mnie się zdaje, żeby naj
lepiej celowi odpowiedziało, gdybyśmy 
zaprzestali ogłaszać wydatki z korca kar
tofli, lecz aby każdy właściciel, gorzelni, 
któryby chciał być dla drugich szczerze 
w tyra zawodzie użytecznym, zechciał po
dawać na przyszłość wiele go garniec wód
ki opłaty akcyzy kosztuje;; a gdzie na re -  
produkcyją garnca mniej opłaty wypada, 
tam są najlepsze wydatki, rozumie się że 
wzgląd ma być miany na aparat ogniowy 
i na parowy, z drugiego bowiem mniej
sza opłata być powinna. Jeżeli w której 
gorzelni będzie większa miara korca, mu^ 
si się robić więcej wiader zacieru, a 
gdzie mniejsza p rzeciw nie; zawsze opłata 
podatkowa równowagę najwięcej do pra
wdy zbliżoną wskaże. Tym tylko sposo
bem uprzątnie się podług mego zdania wąt
pliwość i różne wnioski o miarze kartofli i 
nie zasłużymy sobie na rady żartobliwe, 
lecz oraz sprawiedliwe, jakie w niniej
szego pismach numerze 15. pod tytu
łem : Sposób łatwy powiększania wydatków 
gorzelnianych czytaliśmy.
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Podając niniejszy projekt, ogłaszam oraz 
wydatki tutejszej gorzelni, ze ze zdrowych 
a czasami (jak zwykle w gospodarstwie tra
fia się) w części nadpsutyclr kartofli w 
kopcach , których się nieodrzucało (jak to 
czynią niektórzy gorzelnicy,  ze zepsutego 
nie przyjmują produktu) wypada opłata 
garnca 20 stopniowej wódki 4. 1/G kr. 
mon. kon. w przecięciu na aparacie ognio
wym. Zaciera się od korca kartofli słodu 
z podmłodą gar. 2 2/7 w połowie owsia
nego, chmielu 1j \  fun., i do 28 korcy, droż
dży średnich po zebraniu ciasta do warki 
piwa pozostałych kwartę jednę.

Podług mego zdania nie tylko dobre lecz 
i złe wypadki udzielać sobie należy, bo 
równie ze złych uczyć się możemy, zwła
szcza mając tak łatwą sposobność komuni
kowania się przez pismo niniejsze »Tygo- 
dnik.v  Zdarzało się więc w tutejszej go
rzelni kilkanaście razy, że wódka trzyma
jąca 20  stopni, żadnego szumu nie m iała , 
chociaż na szynk procent wody przyjmo
wała, tak jak inna z szumem, a że się tu 
na 22 stop. odbiera i przez dolewanie wo
dy dopiero otrzymuje 20 stopniową, do
bierałem wody do tworzenia różnój, szu
mu przecież nie b y ło , i różne inne czy
niąc próby niedoszedłem powodu; udzie
lam więc tego wypadku gorzelnikom do 
dochodzenia właściwej tego przyczyny d 
udzielenia jej, jeżeli już jest komu wiado
mą, lub gdy zostanie docieczoną.

Hołhocze.
And. Szalewski.

P o z n a ć  k t ó r e  p ł ó t n o  w a p n e m  
b i e l o n e .

Zwilgocić kawałek płótna w wodzie i 
wysuszyć; jeśli między płótnem niewilgo- 
conem a wysuszonem pokażą się brzegi, 
czerwoniawe, to znak, że płótno było wa
pnem bielone.

Ś w i e c e  p a c h n ą c e .
Takie świece będą, skoro do łoju domie

szamy pachnących rzeczy, lub knoty w

tychże będą osmarowane. Do łoju lub 
wosku można dodać potłuczonych: Stora- 
x u ,  Benz-oe, Laudanum, Olibanum, w ró 
wnych częściach, knoty zaś trzeba posma
rować mieszaniną następującą: Do wosku 
roztopionego, byle nie był bardzo gorący, 
dodać 10 łótów olejku goździkowego, 1/4 
łótą muszkatułowego, 1/8 łóta różanego, 
po 1/4 łóta bergamotowego i peruwiań
skiego, 1/2 łóta płynnego sloraxu, i tem 
smarować knoty.

S p o s ó b ,  ż e b y  w i e l e  c h l e b a  z m a ł o  
m ą k i  u p ie c .

Gotować gryś czyli otręby w deszczo
wej wodzie, mieszając ciągle, żeby te do 
kotła nie przypadły, potem przelać do wor
ka i wygnieść tę wodę klejowatą, co mo
żna w jakiem naczyniu , przyciskając ka
mieniami, uskutecznić. Tym płynem roz- 
czynić mąkę na cbleb przeznaczoną, a wy
da 1/3 część więcej chleba, niż zwyczajnie 
wodą rozczyniona.

A t r a m e n t .
Atrament, który przez długie stanie ze

psuje się, spleśnieje i do prędkiego pisania 
staje się niezdatnym (bo' chociaż wydaje 
się płynnym, nie spuszcza się z pióra) na
prawić można, domieszawszy rozcieku z 
przegotowanych fusów od kawy. Zgęstnia
ły atrament równie się tym rozciekiem 
rozprawia, bowiem odór z odwaru kawia- 
nego jak i innej rośliny pozbawia pleśni, 
a czarność kawy zastępuje straconą farbę 
atramentu.

S ć r y  z m l e k a  k o k o s o w e g o .
(N adesłane.J

Na wyspie Jamajce zaczęto wyrabiać z 
kokosowego mleka sery, które mają być dla 
łakotnisiów wybornym specialikiem. Można- 
by u nas doświadczać robienia se r ó w  zmló- 
ka makowego i orzechowego, a możeby tym
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sposobem jaka także nowa powstała łakótta . 
Lecz mv wszystkie łakótki lubim y juz
g o t o w e  spożywać; sprowadzamy z zagran i
cy sćry z słodkiego mleka robione  z pod

puszczką , chociażbyśmy je  w  dom u sami 
robić m ogli, i  oprócz b ryndzy  owczćj i 
bundzów, resztę serów’ pospolitych robim y 
z kwaśnego mleka. A...
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O W PŁYW IE MATERYI ELEKTRYCZNEJ.
( Bauer Zeitung.j

C ^hoc iaż  w pływ  elektrycznej m atery i do
statecznie jest znany, jednakże nie  od rze
czy będzie o tym w pływ ie  na gospodarstwo 
nieco pow iedz ieć , a co przez w ielu  uczo
nych było doświadczonem. Ponieważ ele
k tryczną m ateryję  uważa się jak płyn, lub 
palną materyję ła tw o udzielającą się , wy- 
n ik a Łztąd,że  ta nie mały może mieć wpływ’ 
na istoty przyrody, zmianę powietrza, cie
p ło  i wzrost roślin. W Anglii robiono do
świadczenie z dwoma drzew am i m irtow e- 
jni. To które było elektryzowane, przez 
3 0  dni października wypędziło  gałęzie i 
paczk i,  a drugie  n ieelektryzow ane stało 
bez wzrostu. Elektryzowano wazonik z 
gorczycą przez pięć godzin , i w tym zeszła 
gorczyca za pięć d n i ,  w drugim  zaś n ie- 
e lektrvzowanym  aż za 14 dni. W  Sztokol- 
m ie  posadzono pewną liczbę ziarnek m i
gdałow ych w wazony, w których były tak
że  ziarna jęczmienia i lnu. Wszystkie j e 
dnakowego doznawały s ło ń ca , przeciągu 
pow ie trza  i w jednakowej były ziemi po
sadzone. Od 5 lipca dopuszczano m ate
r y j ę  elektryczną d ru tem  żelaznym i te 
prędzej rosły, bo w 24 godzin w ypędzi
ły  na 1 1 /2  cala, a n ieelektryzow ane o po
łow ę tyle n ie  wypędziły. Elektryzowano 
j e 4Q1 razy i flance urosły na 7 linij, kie
dy nieelektryzow ane tylko na 4 l in i je ,  i 
p ierwsze o miesiąc później zmarzły. Rze
pa elektryzowana ważyła po dwóch m ie
siącach dwa funty, a n ieelektryzow ana do- 
pióro w 4 miesiące tyleż ważyła.

P ew ien  handlarz  w ina w e  Francyi po
stępował z m ateryą elektryczną, dla u trzy
mania win w  piwnicy, w  ten sposób: D a
wno doświadczał, że błyskawice, grzmoty, 
narażają w in a ,  pomimo najlepszego obcho
dzenia s ię ,  na  kw aśnien ie , bo odbierają 
wyskokowe i odorow e części z wina i 
p rzez to wino kwaśnieje. Starał się zatem  
siarka u lo tn ien iu  tych części przeszkodzić. 
Kazał kilka naczyń z żarzącemi węglami 
postawić w  p iw n icy ,  na to nasypać siarki 
tłuczonej i wszystkie otwory w piwnicy 
pozamykać; tym sposobem utrzym ał wina 
w dobrym  s tan ie ,  i podczas spodziewa
nych  grzmotów co 14 dni powtarzał w y- 
kadzenie p iw nicy siarką. Tego sposobu r a 
dzi używać do piwa w lecie. Słód żytni 
zatarty i elektryzowany skończył w inow ą 
ferm entacyję  za pięć godzin, a n iee lek try -  
zowany za ośm godzin , pod tem i samemi 
warunkami. Po grzmotach mięso surow e 
prędko się p su je ,  a gotowane kwaśnieje. 
Próbowano jeden  kawałek mięsa e lek try
zow ać, a drugi n ie ;  e lektryzowane anięso 
trzeciego dnia zatęchło , a drugie  było do
syć św ieże , co dow odzi,  że materyja e- 
lektryczna przyspiesza zgniliznę.

L udzie , byd ło ,  p iorunem  zab ite ,  także 
prędko fetoru  dostają.

Ażeby mleko podczas grzm otów od kwa
śnienia ochronić , trzeba je  w  wapiennej 
wodzie p o s taw ić , która ten  kwas pow ie
trzny  zobojętnia. Uważają, że grzmoty w 
maju i lipcu trzy razy więcej panu ją , niż 
w kwietniu i w rześn iu ,  a dwa razy  w ię 
cej niż w czerw cu  i s ierpniu .

We Lwowie, drukiem Piotra Filiera.


